
 

CIASTECZKOWY POTWÓR 

 

Ciasteczkowy potwór był dumny, że ćwiczy.   

Co ćwiczy? Jedzenie słodyczy: 

„Proszę  trzy torciki, trzy eklerki,  

O! Wafelki?!  

To wezmę pół  kilo i ptasie mleczko. 

Ile?  A ze sto deczko. 

 Do tego  serniczek, cztery babeczki nadziewane kremem, 

Trzy pączki z dżemem, 

Noo.. Może pięć. 

Mam też chęć 

Na kawałek keksa  

i  proszę dodać małego kleksa  

Z kremu  

bo nie wiem czemu  

Coś mało słodkie te keksy.  

Właściwie to mogą być dwa kleksy!   

Wezmę też  struclę z wiśniami. 

Mniam! I pierniczek z powidłami! 

Rurki z kremem? Dwie. 

Tak mi się rurek z kremem chce.. 

Może jakieś dwa ptysie  

Zjadłoby się?... 

Coś mi gorąco, tak dla ochłody 

Proszę dołożyć jeszcze dwa lody. 

Z polewą z czekolady. 

Co? Ja?! Ja nie dam rady? 

Do tej pory mieściłem! 

Dowód? Przecież widzisz jak utyłem! 

 

 


